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Wiadomości zagraniczne. 
Zjednoczone Stany Ameryki północney. 


Zdaie się teraz rzeczą pewną, że woyska 
Amerykańskie pod dowodztwem Jenerała Jah- 
Ona, znięły Pensąkołę, stolieę Flvrycy 

achodniey, a szczególniey obiedwie Flo- 
Tydy. Gazeta Londyńska Times twierdzi, że 
Zjednoczone Stany drogo może przy- 


Płacą ten krok gwałtowny, gdy hkorsarze ili- 


Szpanscy mogą wiele szkody zrządzić handlo- 
Wi Amerykańskiema. 


Ameryka Hiszpańska. 


Donosiliśmy ostatnim razem (etaczyć Mr. 
126 Gazety naszeyy a to wedłog wiadomosci 
? Gazet Aagielskich, że powstańcy Chrliyscy 
© dwóch bitwask z d. +5. i 19. Marca pobi- 
tymi zustali na giowę od woyska Krotewshie- 


80, które pod dowedztwem Jenerata Osorio 


jod Valparaiso wylądowało, i że między 
-a 8, Kwietnia spodziewano się wkroczenia: 
Wóvsk Królewskich do St. Jago. Według 
Rynowszych wiadomości zdalje Się, że szczę- 
`cte przechyliłe się znowu xa stronę powstań- 
tów, jako się oKazuie z następvigecgo rappor- 
naczelnego Wodza woyskha powstańców , 
nerała San Martin, datowanego d. 7. Kwie- 
Ma a nimieszczenego d. 17. Czurwca w Gaze- 
gh Bnenos-Ayreskich: „Z naywiększem 
1. entowaniem doneszę WPanu 0 zupełuey 
póSce wdysk Hiszpanshich będaeych w Chili. 
itwa stagowcza stoczona była d. 5, Kwietnia, 
io Maipo, ohoło 3 mile od St Jago. 
aba połączona była z rozpaczą. Żołnierze 
Nie, bili „się B3 maywięńszą odwagą. Ubili 
gl Tzyjacielowi blisko 2000 lndsi, poymali 
| > między którymi było zbo Ofhuerów i 
rcy Oficerowie Sztabu jeneralnego. Nie- 
j Maciel zniszczony zupełnie; Jenerał Oso- 
Q Uratował się ze 25 ludźwi, wszelako spo- 
lewany się doścignąć go i poymać. 
,. W shntka doniesienia © tem zwycięztwie 
-. rg -Ayres oeświeconem było ciągle 
£ trzy nocy. 
AR" z Gazet wychodzących w Baiti- 
TON d, g. Czerwca zawiera szczegóły © 
świe obustronnych woysk stojących w We- 


N" « iż 


Naa o =<tfsfkrsiomoj E C 


5. Sierpnia 181g. 


nezneli, żednych pod rozkazami Mori! Fa dru- 
gick pod Bolivarem. Wedłag tychże wiados 
mości pociagnał Bolivar aż niedaleko Ca- 
zacąs i OSadził się na tamecznych wzgó- 
xzach , dowiedziawszy się iednak że mu Jenee 
rał Calzada zagraża w tyle, przymuszony był 
Ztaiwtad się cofnąć. Późniey miała zayść Bie 
twa między Belivarem a Catzadą, gdzie 
Calzada pobity został ze znaczną strata, 
Po cèw zwycięztwie , pociągnał: znowu Bo Fi- 
var naprzód, na półtora dmia pochodu od: 
Caracas, któse to miasto opanować chce Ko» 
miecznie, nim ieszcze czasy dzdzyste nastaną. 

Nadworna Gazeta hiadrycka uuieściłą 
reszcze teraz rapport Jenerała Morillo o 
Bitwie stoczoney d. 29. Listopada r. p. 487, 
w htórey xaniong został od huli karabinowey 
w udo. Zapewnia ôn, że powstancy stracili 
podówczas t209 ludzi 2 działa i t d. gdzie 
woysko Królewskie nie więtey iah 41 zabi- 
tych i 98: ranionych liczyie.. 


Hiszpaniia. 


Daia 28. Czerwca przypiynęła z Ifa v anw 
nah do Kadyxu pod zasłona korwety Dae 
mant i trzech brygaotym flota kupiecha z boa 
gstemi faduniiami saładaiąca: się z 23 okrętów, 
Ostatnich ezterech dni żeglugi, musiały się 
zasłaniałące Shicty woienne prawie bez prze- 
stanku mcierać z wielu korsarzami powstańców 
którzy lepiey płynęli od tey zasłony i używałi 
wszysikich sposobów dla schwycensa praynay- 
maiey dwóch ożrętów. 


Wielka Brytaniia 


V7 starem mieście Londynie (City) 
słychać byio d. 9. Łipca, że Poseł Źjedno- 
czonych Stąaaów Ameryki północney 
wyiechać miat z Londynu; eo jest zupełna 
nieprawdą, był albowiem jeszcze tego same- 
go wieczora na bain u Margrabiny Hartford, 
danyur dta V. KŃięcha Michata., Dnia togo 
rozgtosili, że Read kazał kalkanaście okrętów 
woiennych wsaelkiey raugi użbraisć, a między 
teu: naywięezy okręty z bombami, 

Według listów a Mans--stru z.d. 8go 
Lipca iest tam blisko 8 rękodzielni zupełnie 
bezczynnych, i biso’ 10,999 ludzi wicczy się 


X 
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pa ulicach bez roboty; ponieważ wolą raczey 
mie nie robić, aniżeli tylko trzy dni w tygo- 
„dniu, które im wyznaczyli właściciele mły- 
nów; ponieważ robotnicy ugodzili się pier- 
wey, aby ich tylko połowa wróciła do roboty, 
przez co spodziewali się wymodz większą za- 
piate. 


E gpg | 

Gazety Niderlandzkie donoszą iako- 
by zĄmeryki północney, że owe mpogie 
uskarzania się na ebchedzenie się z Na- 
poleonem, miały nakoniec przecie tahi sku- 
tek odebrać, iż mieszkanie iego przeniesiono 
z Longwoodu do Plantationshouse, 
mieysca nierównie zdrowszego i przyiemniey- 
szego, gdzie pierwey mieszkał Gubernator 
P. Hudson Lowej 


Francya. 


Wiele pism pabłicznych denosiło od sie- 
iakiego czasu o spisku ezyli intrydze, odkry- 
tey pierwszych dni miesiąca Lipea , z któtege 
powodu poaresztowano rozmaite osoby. Gazeta 
Paryzha (Gazette de France) z d. 16. 
Lipca, przerwała zachowane dotychczas mil- 
ezenie, następuiącym artykułem : „Od dziesię- 
cin czyli dwnnastn dni toczy się sprawa prze- 
ciwko PP.Chapdelaine, nwołnionemu Mare 
szałhowi polnemu, Songy, byłemu Office- 
Towi Sztabu jeneralnego, Romilly, Szefowi bae 
taliionu en perspeetive, i nieiakiemu Joan- 
nis, których z rozkaza Sędziego instrukcyy- 
nego uwięziono d. 2. Lipca. Nie słychać nie 
o shutkach tey okolicznośei, hitóra tak eo do 
istoty oskarzenia i zamierzonego celu, iako i 
co do wyboru środkow wykonawczych, zdaie 
się bydź równie szharadna. Zapewniaią, ze 
Jenerał - Porucznik €anuei, względem któ- 
rego wyszedł równie rozkaz, aby go uwięziono, 
nie pokazuje się więcey w doma swóim od te- 
go czasu, iak poaresztowano obwinionych, i 
że urzędnicy sądowi, którzy udali się do iege 
pomieszhania , popieczętowali papiery iego. 
Słuchano iuż kilkunastu świadków. Jak mało 
wagi nadaie tey okoliczności opiniia publicz- 
na, czyli raczey, iak mało trwogi zrządzili owi 
domaiemani hersztowie tego śmiesznego oraz i 
zbrodniczego spisku, dowodzi nayłepiey cię- 
gte podnoszenie się papierów pablicznych, któ- 
re dnia wczorayszego stały na 78.“ 

Dziehnik Paryzki (Journal dePa- 
ris) z d. 16. Lipca, donmoszac o tych wypad- 
kach używa prawie tych sainych wyrazów. 

NiemieckhaGazeta powszechna(któ- 
rey wiadomości zasiągnione z korrespondencyi, 
uważane bydź moga zgoła za ae"), 
umieściła ieszcze dawniey dwa listy o tych 
wypadkach, datowane z Paryża pod4.iiotym 
Lipca: 


Z Paryża d. 4, Lipet 
Pogłoska, o odkryciu spisku przeciwka 
Królowi, nabiera coraz więcey wiary, przynaj* 
mniey uwięzienie czterech Oficerów , btd- 
rych uważaią za sprawców tego, nadaie tey 
wieści wiele podobieństwa do prawdy. Put 
kownik Songy, Szef bataliionu Romilly: 
Marszałek polny Chapdelaine i Joannis» 
Hrewny Jenerała Canuela stawieni są na roz" 
kaz jenerałnego Prokuratora. Uwięzienie ich 
uważa Publiczność iako skutek odkrytego spi- 
sku, względem którego rzeczywistości, celu 1 
rozciągłości, od hkilhu dni iuż wiele mówi 
Łudzie roztropai powątpiewali 6 tem, osobli* 
wie widząc Rząd nieczynnym. Z pomiędzj 
mnóstwa zdan sprzeciwiających się sobie, naj” 
powszechnieyszem iest to, że spishowi chcieli 
uderzyć wyraźnie na osobę Krółą, htórego 
ducha mądrości nie znaleźli bydź zgodnym % 
ich wściekłością. Ministrowie przypłacić mieli 
głowami usługi swoie , które czynili od dwóc 
lat dla Francyi, a na grnzach teraźnicyszeg 
Rządu założyć miano Jakobinizm arystokrachh 
który miał bydź rozwiązaniem systematu z Č 
1815, którego dobroczynne skutki starali się 
niektórzy ajenci woyskowi rozszerzać we F ran” 
cyi południowey z tak małym postępem. Ale 
iakież to środhi mieli spiskowi na pogotowim 
aby mogli osiagnąć tah wielkie shutkhi? Spo 
dziewałiź się oni może podczas napadu na 0 
sobę Króla, iakiey pomocy od woyska obcego? 
albo się może na pospolite ruszenie spuszcza” 
üt? Niel Wiedzą oni dobrze, iż Lud nienawi”' 
dzi ich, i że sprzymierzini Mongrchowie ni8 
dla tego przywrócili na tron Ludwika XVII 
aby go oddać pod miecz hatowshi, albo si£ 
samym przyczyniać do iego upadku ;— straf 
przyboczna Monarehy była to, na której | 
polegali | Roziatrzenie niektórych Dowodcó* 
i ich surowe sady o Miuistrach, wzbudziły naí 
dzieię, że się także staną niewiernymi i krzy” 
woprzysięzcawi; albowiem, ieżeli woyskow 
gani głosnosi obrażliwie Panowanie Monal 
chy swoiego, bliższy iest zdrady, niżeli się sM% 
spodziewa.  Tymczaseja zawiedły ich te 5% 
dzieie, i wedłng przekonania naszego, niebý 
liby też nigdy znaleźli ładzi, którzyby zdoř 
nymi byli, w tym stopniu zapomnieć na swoj 
honor. Polegali oni (iak mówia) szczególnie 
na Żcim pułku gwardyi pieszey. pod rozkazagi 
Berthiera de Sanvigny, na grenadyierać 
konnych pod dowództwem la Roche Jasqn*, 
lina i na Patkowniku de la Portherić! 
równie z gwardyi Królewskiey; ale za nadto | 
lekkomyślnie spaszczali się na te spiskow!! 
tak mniemamy, i mniemać masiemy, poni” 
waż ci Oficerewie są dotychczas na wolna] 
ści i na czele pułków swoich, i ponie | 
sam widziałem P. Berthiera ,„wchodźł) 


) 
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tego do Ministra woymy pódczas ostatniego 
Posłuchania moiego, w owey chwili, gdzie 
Owe wieści rozeszły się iuż wszędzie w całey 
Mocy swoiey, P. Berthier rozmawiał z Mi- 
trem woyny ztak wolnym umysłem, iahiego 
żę nie ma, co o winie swoiey przekonany iest 
twnętrznie. — Sprawiedliwość odkryie wkrót- 
te tę złośliwą robotę, a ieżeli się znaydą wi- 
Rowaycy, Francya wkrótce na ich osobach 
Pomszezoną zostanie. 
Z Paryża d. 16. Lipca. 
, Gdy iuż nawet gazety Angielskie zaczy- 
nais bawić czytelników swoich odkrytym tu 
5 Nas spiskiem, niechcemy równie zachowy- 
Wać dłużcy milszenia względem tych wieści, 
hęcjaż w publiczności nie wiedzą ieszcze nie 
twnego. ani kto iest sprawcą, ani też co za 
Związek tego spisku, Zamiarem spisku tego, 
Wiało bydź przywrócenie systematu szkaradnego, 
tóry panował we Francyi aż do czasu wy- 
(łego rozporządzenia Królewskiego z d. 5. 
„ Tześnia 1816, i odsunienie od sprawowania 
alteressow tych, którzy dotychczas na czele 
ich zostawali, i starali się dzwignać Fran- 
"Yẹ z tego nieszczęśliwego położenia, w htó- 
ew się znaydowała przed tzeima łaty. Instruk- 
Cjia, Mtóra inż trwa od dni ośmiu, oświeci 
das Jepiey w tym względzie ; okaże nam , iak 
taleko już postgpiono , i iaki był ostatni cel 
AUtorów tego spisku. W Dziennikach tutey- 
Szych nie ma o tem wszystkiem ani naymniey- 
sęp wzmianki; nawet pisma półperyodyczne 
Onoszą tylko o spisku w ogólności, nie zapu- 
čtzaine się w żadne szczegóły. Słusznie twier: 
«ł jedno z tych pism naywięcey czytywane, 
i tah ważnym przedmiocie nie możemy. umie- 
Ztuać same domysły, lecz czekać musiemy na- 
R la niezawodne, hktóre doslawszy, udzieli- 
E — Łatwo sobie wystawić można, że nie 
wuja na wieścisch rozimaitego rodzaiu w tak 
wj m przedmiocie p który tak prędko przer- 
wi „Publiczności wszysthie inne rosprawy. Nay- 
. SŚSza częsć utrzymnie, iakoby Dyrektor Po- 
Cyi wiedział iuż dosyć cd dawna, z godnego 
lary żródła, że się spisek knował; że się na- 
h 0 okolicznościach spisku tego po nay- 
€hszey części dokładnie podowiadywał pier- 
sH jeszcze, nim obwinionych aresztować ha- 
spi, Kanclerz dAmbray odkrył Królowi ten 
qip podówczas, gdy P. D ecazes użył wszel- 
„i STodków do schwytania obwinionych, a 
M woyny, umówiwszy się z Kollegami 
działa: rozesłał hilka pułkow gwardyi od- 
w SM! w rożne okolice Paryża i na wsie, 
o iadomiaiąc nawet ich samych o celu te- 
oho siewzięcia. Wreszcie, wszędzie było 
4, nie, i zaledwie niektórzy postrzegli, 
jj role były większe od zwyczaynych. Nay- 
<kszą zaś część mieszkańców dowiedziaia się @ 
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tem dopiero w kilkanascie dni, po zniweczeniu 
tego spisku. Skatków mnsiemy dopiero ocze- 
kiwać. Jest to rzecz pewna, że się nigdy ie- 
szcze nie okazało tak żywo przywiązanie P a- 
ryżanoew do ukochanego Monarchy, iak w 
terażnieyszey chwili; dobroczynne rozporzą 
dzenia mądrego Panowania iege , daią się ze 
wsząd ucznwać, dobry sposob myślenia Naro- 
du i oświadczona niechęć względem ultraistów, 
nie dozwała obawy, że wypadek ten będzie 
mieć wpływ na ustąpienie woyska zaymniące- 
go Franocyę, czego sie trwożłiwe osoby lę- 
kaia. Monarchowie obcy wiedzą dobrze, że 
Naród kocha Króla i liberałność, która pannie 
w iego Rządzie, że naymocniey przywiązany 
iest do niego, i że spiski niektórych burzy- 
cieli spokoyności, dąża tylko do ich własney 
zguby. . 


Xiażę Wellington miał d. :3. Lipca 
długie naradzanie się z Xięciem Richelien 
tudzież Posłem Hiszpańskim i Angiel- 
skim. 

Ni 

Na 37mem posiedzeniu Seymu Niemiec- 
kiego dnia ggo Lipca oświadczyło się Ces. Au- 
stryackie Poselstwo względem wolnego handlu 
naynienchroanieyszemi potrzebami życia w Pan- 
stwach Niemieckich. To oświadczenie ułożo- 
ne iest z szczególnieyszym wzgiłędem na o- 
świadczenie Królewsko-Dawarshie i zaymaie się 
wyłuszczeniem punktów wniesionych ze strony 
Bawarshiey przeciwke proiektowi ugody, wym 
licza urządzenia w Panstwach Austryachich 
sprzyiające wolnema handlowi, i okaznie na- 
koniec, iak obecnie, „gdy ze wszech miar 
wissnemu ocenieniu każdego z osobna Rządn 
Niemieckiego, a zatem i Bawarskiego zosta- 
wionem bydź musi, czyli i pod iakiemi wa- 
runkami takową ugodę poczytuie za zgodna z 
szczególnieyszemi stosunkami i z pomyślnością 
swoią ,'* ułożenia się osiągnąć nie można, i 
iak szczerze IN. Cesarz Jegomość ubolewa, że 
narady nad tym przedmiotem tak ważnym dla 
poiedynczych Paustw Niemieckich, równie iak 
dla ogoła, dotychczas ieszcze nie doprowadzi- 
ły do źadney umowy Korzystney dla powszech- 
ności; mając iednakże nadzieię, że po niektó» 
rych może ieszcze obecnie stosowneimi zdaią- 
cych się poprzedniczych roztrząśnieniach,przed- 
miot ten wnet znowu wytoczonym będzie, i 
że naowczas rosprawy wzaiemnie do Stosow- 
nego skuthu doprowadzą. 


Królestwo Polskie. 
ZRWarszawy duia ago Lipca. — Qi dwóch 
tygodni mamy ta ciągle upały, a w ciągu ich 
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kilka inż razy były deszcze i grzmoty. Dnia 
29go-z. m. o godzinie wpół do Stey z wie- 
czora gęsta chmurą ehryła miasto, nastąpiła 
ułewa z gradem i piorunami, które szczegól- 
niey na Pradze znaczne zrządziły nieszczę- 
ścia i szkody, Uderzył tam piorun na stodoły 
obywatela Sztern w tyłach domu Nro 460, 
które zgotzały; tenże piorun , stoiacy obok 
na polu klon na kilka części rozdarł i obalił, 
a potćm wpadłszy do zabudowań obywatela 
Skoryny stoiących na polu opodal mias'a, 
porysował homina i przeleciawszy przez dach, 
z liczby 8miu żołnierzy Polskich, którzy u- 
życi do żniw, schronili się tam przed burzą, 
trzech na mieyscu zabił, pięciu niebezpiecz- 
nie ranił, a ieduemnu z nieh nogę przeszył. 
Drugi piorun aderzył w dom Nro. 130 oby- 
watela Waysa, gdzie iednak wyrwawszy tył- 
ko kilka gątów . w dachu, bez uszkodzenią 
mieszkaneów wyleciał na powietrze. Kilka 
jeszcze piorunów padło na inne domy bez- 
grządzenia iednak szhody. 

Od dnia 19go do a5go Lipca przedawano 
na targach w Warszawie i na Pradze, 
korzec pszeniey po 29 do 57 1/2 ZP.; Zyta, 
po 22 do 24 ZP.; Jęczmienia, po 18 do 19 
ZP.; Owsa, po 121/2 do 14 AP.; Grochn, po 
24 do 28 Żp. 


Rozmaite rzeczy. 


Nowe Odkrycia. 

P. Steinhaoser ogłosił przez Gszetę 
litera: ka w;chocescą w Galii, iż Ziemia nasza 
iesti kola wydrążona, którey wnętrze obey- 
muje woĵe znowu iakie małe systema słonecz- 
ne (systema solare). Z ciągłych dostrze- 
żen zboczanie (declinauo) igły magnetycz- 
nej, wnost niezaprzeczocym bydź skutóiem te- 
go, że w głęhi Ziemi naszey na iakie t70 mil, 
krążyć musi iakowyś świat około iey, pnabktu 
śwdnawego,ato zwolna od Zachodu ka Wscho- 
dowi w ciagn 440 lat. Świat ten obdarzony 
ma bydź osobłiwszą moeą magnetyczną, i ón 
na bydź przyczyna zboczauia igły wmagne- 
tyczney. Kachuby P. Steinhansera zgadzać 
się maig zupełnie z doświadczeniami, i prze- 
powiedzisł ieszcze w r. 1805, Że igła magne- 
tyczna stanie naypierwćy , a dopiero koła te- 
rażnieyszego czasu, zwróci się do Wschoda, 
co się też stało. Dotąd sądzili żeglarze z 
zboczabia igły magnetyczney tylko emni- 
rycznie, to iest z doświadczenia, czyli fale 
morza kn W schodowi bardziey, lub też ha 
Zachodowi pędzą, późniey zas uważać będą 
mieysce tego podziemnego ciała światowego , 
tek zwanego Plutona, i z tego położenie 
swoie z tąką pewnością oznacząć , iah przez 
rzadkie zjawiska niebieskie. — Pismo iedno 
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publiczne mówi: „Nie możemy sadzić © tem 


odkrycin, ale nayusilniey pragniemy oi 
zdanie znawcy. W hażdym przypadku po à 
ie ono wyobraźni nieskonczenie okei 
pole do zabawienia myśli. Cóż nam Pzd m» 
dza przypaścić, że w tym Plutonie, Ko Ee 
znowu dragi iahi mały płaneta m. p. Cer a 
rus nazwany, a w tym Cerberze 2005 
iaki inny, i tak daley bez konca. Cóż ns! 
przeszkadza dałey przypuścić, że cały SA 
złożony iest z samych takich kul wydrgžo n 
w których się drugie ciała znaydulą, 1 że rk 
sami, że wszystkiemi Stoncami naszemi 1 P 
metami, bkrążemy w głębi ciała, które ZY 
także służy za skórupę, ałe znowu że ? s 
ciało ma druga taka nad sobą skorupę | La 
daley bez konca ? 


Wyprawiony przez Rossyyskiego. Hrabie" 
go Romansowa okręt Ruryk, prowadzony 
przez Kapitana Kotzebne który r. 1815 73 
trzymał się w miesiącu Sierpnia w Kop? 
hadze, nim rozpoczął żeglugę swoją celem 
odkrycia nowych wysp podiętą, stanął d. 1% 
Lipca r. b. w zatoce Kopenhadzkiey 7* 
kotwicy przez niedostatek wiatru. Kapije 07 
krętu, równie iako i Chamisso badacz 2% 
tury, i Doktor Eschscholtz udali się ”* 
ląd. Z madzwyczaynym szczęściem odbył © 
kręt ten tak długą i trudna żeglugę, ni 
majac więcey iak 25 maylków na pokładzie: 
Jeden tylko maytek umarł, i ieden tylko or 
ficer został w Kamczatee dla słabość” 
Skutek tey żeglagi iest tahi, iż odkryli hilk® 
naście wysp poiedynczych, i całe kupy wysp ” 
morzu połndniowem, tudzież sprawdzili brześ 
wschodni gościńca Behringowshiego, czy” 
półvoeno - zachedni brzeg Ameryhi potn 
cuey, gdzie znaleźć mieli bardzo znakonił? 
odacgę, oprócz tego wiele ważnych miey$” 
oznaczeń jeograficznych i obfite zbiory r0% 
maitych ciał dla historyi naturalney. Okr 
ten popłynął ieszcze tego samego wieczóć 
z powrotem do Petersburga. 

-—N Z ZZ OO 
Wyiechali ze Lwowa od dnia 28go do 305% 
Lipca. 

JW, Beninqsen Hrabia C. Koss. Jenerał, i w. 
Ehrenstein Baron. dlo Pragi == JW. Czerniak c 
Ross. tytułowy Madca, do Lubienia, — W. Dzie 
biński, do tassyi — W. Grabowski, do Przemyśl? 


— W. Jastrzepski, do Rossyi. — W. Mraiewski, | 
Kamiński, i WW. Krukowiez ; do Rossyi. — JW. 
narski Irabia, do Przemyśla. — JW. Hrasińsli Hre 


hiá, do Szszawniey, — W. Mrozowicki, do Polski” 
w. Milewski, byty Kapitan Polski, do Wiedaia. 
3w. Hordwinow GC. Ross. Admirał, de Wiednia. 4 
W. Niezabitowski, do Lubienia. — W  Ostrow$ 
do Rossi. — JW, Skarbek Hrabia, do Bardyiowa 
Ww. Wolski, do Lubienia. 
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